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Wiadomości zagraniczne*

R 0  S S Y A. 

Petersburg 27 Września.

Jeg o
W  ̂ najwyższych ukazach , z własnoręcznym 
o Cesarskiej Mości podpisem, do Rządzącego 

Senatu, w  dniu 30 Sierpnia r .  b. wydanych,
w y ra ż a n o ; *

I. »Pragnąc to  rychlej nadać Zakankazkie- 
mu krajowi stale u rządenie, odpowiednie miej
scowemu położeniu i rzeczywistym potrzebom 
jego mieszkańców, jiznaiyszy za r re c z  niezbę
dna bardziej zjednoczyć i rozwinąć wszystkie 
środki, co do zarządn tego kraju przedsiębrane, 
tak co do spraw tyczących się prawodawstwa, 
jako  i co do spraw, tyczących się władzy, w y 
konawczej , rozkazuiemy: 1) Zw iuąc komitet 
ictauowiony na mocy ukazu naszego, danego 

rządzącemu senatow i,  24  Kwietnia 1840 roku, 
jedynie  dla rozstrzygania kweslyj Ściągrjących 
się do wprowadzenia wydanej wówczas nowej 
ustaw y o za-ządzie Zakaukazkim krajem. 2) 

celu poprzedniego rozpoznawania i rozw a
żania wszystkich spraw zarządu tego kraju» ua?

leżących do naszej decyzyi,  ustanowić osobny 
komitet,  i oprócz tego oddział tymczasowy w  
składzie naszej krncelaryi przybocznej, dla wy« 
pracowania wszystkich nowych projektów or- 
ganizacyi tegoż kraju. 3) Komitet len, pod prze
wodnictwem ministra wojny, jenerał-adjutanta 
c ięcia  Czernyszewa, który z naszego polecenia 
zwiedził kraj Z akaukazk i, ma się składać z 
prezesa departamentu p raw odaw ca w radzie 
państwa, z ministrów.- skarbu, dóbr państwa, 
-praw wewnętrznych i sprawiedliwości, i z  za 
rządzającego tymczasowem oddziałem naszej 
kancellaryi przybocznej. 4) Ministrowie i głó- 
wuozarządzający, każdy co do swojej części, 
zachowują na sprawy Zakaukazkiego k ra ju  
wpływ, ua mocy ustaw i orgauizacyj im s łu 
żący, lecz o wszystkich tych sprawach i p rzy 
padkach, które należą do władzy wykonawczej 
i nie wymagając nowych środków prawodaw
czych, przechodzą granice pozostawionej mini
strom i główuozarządzającym władzy, mają nam 
czynić przez ten Komitet przełożenia. 5) Z a 
ła tw ia n e  wszystkich spraw, Wymagających no 
wych środkow praw odaw czych , zjednoczyć \y 
ymczasowyn J i z i a l e  naszej k a r e ł l a r y i  przy

bocznej, skąd ta k o w e ,  wypracowane, pod bliż
szym naszym dozorem ,  z a  osobnemi ua każdy
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przypadek naszemi rozkazam i,  zwracane będą 
do kom itetu ,  podJug ważnośti  przedmiotów, 
albo na ostateczne postanowienie, albo na po
przednie tylko rozpoznanie, dla wniesienia po
tem do rady państwa. 6) Po takim spraw roz
kładzie, do’ komitetu, ministrów wnosić te spra
w y  tyczące się Zakaukazkiego k r a ju , o wnie
sienie których zapadnie nasz osobny rozkaz, a 
do rządzącego senatu wnosić sprawy sadowe i 
processowe. 7) Sprawy, komitetu załatwiać w 
:ymczasowym oddziale naszej kancellaryi przy 
bopznej. 8) Oddział ten, dla skutecznego w y
pełniania powierzonych mu obowiązków, ma 
mieć szczegółowa i dokładne wiadomości o sta
nie kraju, o składzie zarządu co do osób we 
wszystkich jego stopniach, obiegu spraw, o do
chodach i rozchodach, i inne temu podobne. 9) 
W szelkie porozumiewania się oddziału z mini
s tram i,  głównozarządzającyuii i z miejscową 
g łów ną zwierzchnością , polecić zarządzającemu 
oddziałem. 10) Tymczasowy oddział naszej 
kancellaryi przybocznej ma być urządzony po
dług załączonego etatu. Saturna potrzebna na 
jego utrzymanie ma być wypłacana z kassy 
państwa od 1 W rześnia L. r. rządzący senat 
w yda  potrzebne ku wykonaniu tego rozporzą
dzenia.

II. »Jego Cesarskiej W ysokości,  naszemu 
najukochańszemn synowi, Następcy Cesarzewi- 
czowi i Wielkiemu Xięciu Alexandrowi Miko- 
laiewiczowi naj miłości wiej rozkazujemy być 
członkiem komitetu do spraw Zakaukazkiego 
kraju ,  ustanowionego ukazem naszym, w dniu 
dzisiejszym- do rządzącego senatu w y d a n y m i

Szefowi żandarmów, jenerał-adjutam owi, je  
nerałowi jazdy, hrabiemu Bekendorfowi, najmi- 
łościwiej rozkazano być członkiem komitetu do 
spraw Zakaukazkiego kraju, z  pozostawieniom 
go przy wszystkich sprawowanych-przez "iego 
urzędach i obowiązkach. —  Sekretarzowi sta
nu; radzcy tajnemu P osen , naj mil ości wiej roz 
kazano zarządzać oddziałem tymczasowym przy
bocznej kancellaryi J. C. Mości,  do spraw cy- 
w itnego  zarządu krajem Zakaukazkim.

]\aj jaśniejszy |Cesarz Jegom ość, podczas po
bytu swego w mieście Kursku, 7go Września, 
raczy ł,  o godziwie 9 te jz raua ,  być w cerkwi zja
w ien ia  się Matki Bozkicj, a o godzinie lGtej, J ,  
C. Mość, raczył odbyć przegląd woisk 3go kor
pusu rezerwowego ja z d y ,—  Dnia 8go, N. Ce
sa rz  Jm ć raczył przyjmować wszystkich zosta
jących w  służbie urzędników, szlachtę kurską 

knneów; a następnie odbywał linijową mustrę 
z]wojskami 3go korpusu rezerwowego jazdy, 
Z której raezył być zupełnie zadowolonym —  
Tegoż dnia, do stołu Jego Cesarskiej Mości we

zwani pyli PP. Jenerałowie i dowódcy pnłków 
3go korpusu rezerwowego j^zdy. •— Dnia 9go 
YVrześnia, y rocznicę urodzin Jego Cesarskiej 
Wysokości Wielkiego X 'ę cia Konstantego Miko- 
łajewicz-a, N. Cesarz Jmć, raczył wysłuchać mszy 
św. w cerkwi Kurskich zakładów dobroczynno"- 
ścf —  Po nkończeniu mszy św., N. Cesarz Jmć 
zwiedził lazaret, szpital, dom obłąkanych i gi- 
mnazyum gubernijalne, z których N . Pan raczył 
byćzupelnie zadowolonym. Poczem. J .  C.Mość, 
odbywając z 3cią dywizyą konnej arlyler.yi i po
łączonym pułkiem dragonów strzelanie do celu, 
oraz pieszą mustrę batahonową tegoż pułku, 
był znich  zupełnie zadowolonym. W powrocie 
z mustry, N. Pan zwiedził więzienie. —■ O go
dzinie 9ej wieczór, N. Cesarz Jmć, zaszczycił 
s wą obecnością bdl, wydany przez szlachtę. Kur> 
s ' t ą . — Przez cały ciąg znajdowania się J. C- 
Mości w Kurskn, miasto było świetnie illumi. 
nowane. —  Dnia lOgo, N. Cesarz Jmć, odby
wszy ćwiczenia z wojskami 3go korpusu rezer
wowego jazdy do pierwszej stacyi przed Kur- 
skicm, raczył z niej wyjechać dalej do m'asta 
Czugujewa, dokąd przybył, w pożądanćm zdro
wiu, dnia l i g o  W rześnia , o godzinie 4tej z po
łudnia.

Psków 14 Września.
Jego Cesarska Wysokość Wielki Xiąże Mi

chał Pawłowicz w przejezdzie z Petersbnrga, 
traktem do Witebska, po przi jęciu, dnia 8 W r z e 
śnia, o godzinie Siej z południa, obiadu, na s ia 
cy! Kateżnie, raczył szczęśliwie dalej odbywać 
drogę przez guberniją Pskowską.

A K L  J  A.

Londyn 1 Października.
Towarzystwo parostatków Great W estera w 

Bristolu buduje teraz na w arsztatach tamecznych 
parosta tek , który nie tylko największym paro
sta tk iem , lecz w ogólności największym będzie 
okrętem na calćj kuli ziemskiej. Będzie miał 
dłngości stóp 3 2 4 ,  więc o sto stóp więcej ani
żeli największy okręt liniowy angielski, szero- 
koś?ń stóp 5 1 ,  głębokości 3 l j  °bejniować bę
dzie beczek czyli ton 3200.

W yjąw szy  trzy  pokłady i kajuty będzie ca
ły z żelaza; którego 1*00 ton na budowę tę 
spolrzebowano. Ten olbrzymi okręt mieć będzie 
4  machiny (dotychczas żaden okręt nie miał 
nad dwie) o sile 250 koni i trzy kotły parowe 
z klóryeb każdy -200 beczek woay obejmuje. 
Miano jego będzie: »|ke Great Britania.« Z tego 
prżedsiewzięcj® wynikać się z d a je , że tow arzy
stwo wspomnione nie muiiało tyle ponieść szko
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dy i w  tak krylycznem być położenia, jak  to 
gazety nieraz g ło s i ły .-  Nie wiadomo zresztą ,  
na odbywanie jakiejby podróży okrę t  ten przezna
czono.

H I S Z P A N I A.

Z  Paryża dnia 27; Września. Podług gazet 
kataloóskich z d. 20. b. m. znajdował się Zur 
bano jeszcze w Barcelonie, gdzie się ma w ytłu 
maczyć z swego brutaiskiegoobejścia s ię z  fran- 
cuzkim kupcem Lefebyre. Dzienniki barcelon- 
skie przecież milczą o wezwaniu jego do s ta 
wiania się przed Jenerał - Kapitanem. Kupiec 
Lefebyre był także jeszcze w  Barcelonie, gdzie 
osobiście podał zażalenie swoje konsulowi sw e
go narodu , Panu Lessepsowi, bratu głównego 
Redaktora a teraz właściciela paryzkiego Dzien
nika handlowego. Przed wyjazdem z dotych
czasowej widowni swoich czynów miał Zurba- 
no przeczucie, że tam już  nie powróci,  i w in
teresie ludzkości istotnie życzyć  w y p a d ł ,  aby 
tak  było w istocie, lub zęby przynajmniej jego 
dowolnemu postępowaniu i okrucieństwom lamę 
położono. W  podróży towarzyszyła mu jego 
żona i adjułat.1, — Natioual umieścił także w czo
raj list zr Barcelony, w któiym naoczny św ia
dek postępowanie Zurbana nie tylko z kupcem 
Lefebyre, który na szczęście jako cudzoziemiec 
w  zastępcy narodu swego opiekę i pomoc zna
lazł , ale, także z innemi osobami opisuje, jako 
też z kilkoma celnikami, których za zaniedba
n y  swej, powinności publicznie i w obec siebie 
och.ustać k az a ł ,  a gdy mu się razy nie dość 
mocncmi być zdawały, z zimną całkiem krwią 
na  wykonawców w y ro k u ,  przeciw któremn tuż 
apelować nic w o ln o ,  zaw o ła ł ,  aby s ilnćj do- 
cma .. W p o sro d  tylu ze wszystkich s t r o .A a d -  
chodzących jod no/.godnych wiadonoś, i wznieca 
umieszczony co tylko w ConstitucioDelu adres 
powinszowan.a do Zurbany, nadesłany przez- 
konstytucyjne Ayuntamienlo miasta B’ipolIu z 
powodu sprzeczności,  jaką względnie innych do- 
niesidń tworzy, tern większy interes. Oto w ier
ny  tex t  tego adresu: »Rozum, pow aga , teorye 
i dowody, wszystko to zamilknie przed mate- 
matycznemi i tiaoczncmi czynami, przemijają, 
cemi przed okiem mieszkańców gór na wzór 
promieni najczystszego słońca. Jeżeli Don M ar
tin Zurbano karaniem występnych i zasłanianiem 
prawych i spokojnych mieszkańców ocalił kraj,
- o iw  śię nanowo nad przepaścią nieszczęścia 
y z a ł > je s t  to lak zaspokojone przez tego w a
lecznego J e n e r a ła , jak  ten sam Łs siebie zad0- 
welony być może, iż tak dokładnie posłanni- ' 
c w o swoje zrozumiał i spełnił. O gdyby przy

bycie jego na tę ziemię prędzej było nastąpiło^ 
aby Jo wspólnych nieszczęść, sprawionych przez 
owe rozbójnicze baudy, które ją  znieważyły, i 
k tóre ten Jenerał lak dokładnie wypłoszyć po
t ra f i ł ,  miasto to nie potrzebowało tak ie  do dłu
giego szeregu swych nieszczęść doliczać nie
szczęścia z oslatwego 3gJ Czerwca i-lbolewać 
nad niero ! Cześć i chwała sta łości, dobrćj w ie
rze  i czynności tak doL^ze zasłużonego w ojow 
nika! Ratusz i-ipollski dmą 9. W rześn ia  1842. 
T u  podpisy. Luis Garcia. sekretarz. —  W y 
padkiem z d. 3go C zerw ca, o którym adres t cn 
■wzmiankę e z y n i , było oprowadzenie siedmiu 
mieszkańców miasta Ripolła przez bandy Felipa 
które sobie znaczny okup za wypuszczenie ty c h 
że na wolność zapłacić kazały.

S E R B  1 A.

Belgrad  23 Września.

Na rozkaz tymczasowego rządu serbskiego 
aresztowany Protopop jest sędziwym człoiewkiem 
o którym twierdzą źe zostaje na czele przez 
siebie potworzonej ligi tamtejszego duchowień
stwa. Panujące stronnictwo w Belgradzie ob
winia go o zdradę kraju, czy słusznie czas okaże. 
W  ogóle duchowieństwo serbskie bardzo sprzyja 
xięeiu Michałowi i niechętnie patrzy na zaszłezmia- 
ny. Ojciec i syn Ressa waczowie w jierwszycb chwi
lach powstania zostali na wolność wypuszcze
ni w Belgradzie, gdzie śię niebawnie oświad
czyli za nowym rządem; co tera bardziej zasta
nawiało, ile że oddawna uchodzili za stronników 
starego Miłosza. Mieli oni oddać VVuczyczovri 
800,000 złp. które im były s tary  x iąźę prze
słał na popieranie jego zamiarów' do odzyska
nia tronu serbskiego; pieniądze te W uczycz o- 
hrócił na pokrycie teraźniejszych potrzeb kraju* 
Młody :uążę Michał winien swój obecny los 
knowaniom swego o jc a  1 z a r a z e m  intrygom swej 
matki.  — O Mieryczu i jego bandzie :.ie można 
się nic dowiedzieć z pewnością, to tylko słychać 
że swoim ludziom płaci regularnie.

Nadzwyczajną drogą list nadeszły zawiera 
ważną wiadomość, źe zasady planem przez 
wielkie mocarstwa do uspokojenia Libanu pro
jektowanym objete Porta odrzuciła postenowiw- 
szy mianować dwóch gubernatorów tureckich 
dla Maronitow i Druzów. Reprezentanci wiel
kich mocarstw protestowali przeciw temu po
stanowieniu. ;
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PRZYJECHALI DO KRAKOWA.

Od dnia 9 do dnia 10 Października.

Fiotrow ska Anastazya, Borycki Leon, S te id l An
toni kuryer ces. austry , Slaski Adam  ob., T yrno Mi- 
cliał, Breitcnwald Feraynand  ob.; Cbodylska Ju lia  ob.. 
C beliński Stanisław , Brzeski Jó ze f ob ., W ojew odzk; 
H ilary  ob ., Rusocki Ludw ik ob., Stanke Józef, Ta 
baczcw ska Ju lia , K nopf F ranciszek ob., Hnbe K arol 
ob ., K rysiński Józef, K initowa Salomea ob., z Polski, 
K ugter Ja n , Lein«reber M asyra, Hakom eski A ntoni ob.

R elidzynski Ignacy, Glinicka Karolina, Lebrun Ale- 
sander, zG a licy i;— Zwierkowska Józefa ob., z P rn ss

Wyjechali z  Krakowa.

R adzim irska E w a, Radzim irska F ranciszka, Ju n - 
dziłł Jan  ob., do Po lsk i; — Sleidl Antoni, Lancko- 
roński Kazim ierz h r  , C zartoryski A lcsander xiqże. 
Dzwonkowslsi F e lis  ob, Beresznieki Dom inik ob ., 
M ężyński D aniel ob., Piotrow ski Teodor do Gulicyi; 
Zalewski K arol ob ., H iibncr Ja n , do Pruss.

Uoniesienfe Urzędowe*
N ro  8122.

WYDZIAŁ SPRAW WEWNĘTRZNYCH I  POLICYI 
W  SENACIE RZĄDZĄCYM.

W olnego Niepodległego i  ściśle’ Neutralnego 
M iasta Krakowa i  jego Okręgu 

Podaje do powszechnej wiadomości, źe w  
myśl uchwały Senatu Rządzącego z dnia 19go 
W rześn ia  r .  b. Nr.  4979 odbędzie się w bió- 
rach W ydziału w  godzinach przedpołndniowych 
na dniu 25 b. m. i r. publiczna in plus licy- 
tacya na sprzedaż 32 sążni kubicznych i t rzy  
stóp cegły w połówkach i 43 S. K. 3 sl. g ru 
zów cegiauych , licytacya pierwszych od zip. 
650 , drugich zaś od złp. 217 gr. 15 czyli ra 
zem od summy złp. 867 gr. 15 rozpocznie się, 
chęć licytowania mający złoży na vadium złp. 
90 ,  najwyżej ofiarujący przy licytacyi się u trzy
ma, na którego wkłada się obowiązek aby kw o
tę  z licytacyi wynikłą w ciągu dni 14 w kas- 
sie głównćj złożył, czego gdyby nie dopełnił, 
nowa na koszt i stratę jego nigdy zaś na ko
rzyść licytacya ogłoszoną będzie. Po złożeniu 
zaś  summy wylicytowanej i okazaniu kwitu w 
wydziale m a lerya ł ,  z obowiązkiem wy wiezienia 
go z miejsca w  dniach 14 wydanytn mu zo
stanie.

Kraków d. 5 Października 1842  r.
S enato r  P rezydujący , 

S o b o l e w s k i .
Referendarz L. W olff.

N ro  7 5 4 1 .

w y d z i a ł  s p r a w  w e w n ę t r z n y c h  i ' p o l i c y i

W SENACIE RZĄDZĄCYM

Wolnego Niepodległego i  ściśle Neutralnego 

M iasta Krakowa i  Jego Okręgu.
Z mocy rozporządzenia Senatu Rządzącego 

z duia 2 b. m. do Nro. 4648 zapadłego, odbę 
dzie się w  biórach W ydziału  Spraw W ew nę 
trznych i Policyi na dniu 11 Października r  
b. z rana licytacya publiczna in minus na do 
stawę owsa k o rc y l2 2 6  garncy 51, siana cent 
narów 1569 funtów 5 0  tudzież słomy ceulna 
rów 1632 funtów 55 dla żandarmeryi i milicy 
na rok 1843 potrzebnych. Chęć przeto l icy to
wania mający, zaopatrzeni vi\vadium zł. 14Ó7w 
dniu i miejscu oznaczouyru znajdować się z e 
chcą, gdzie zarazem o warunkach licytacyi wia
domość udzielouą sobie mieć będą.

Kraków d. 20  W rześnia 1842 r.

S enato r  P rezydu jący ,  

S z p o b .

(3r.) Referendarz L .  Woff j .

D on iesien ie  prywatne.

STA N ISŁA W  BIAŁKOWSKI.
K R A W I E C  D A M S K I

ma zaszczyt zawiadomić iuteressowaa? Publi

czność, iż przeniósł swoje mieszkanie z pod 
N ru  500 przy nlicy Floryauskiej w ulicę Grodz
ką pod N er 226 na I. piętro. (3r.)


